
Studia Theol. Vars. 
27 (1989) n r 2

JULIAN BEDNARZ

POCZĄTEK MISJI KATOLICKICH 
W PÓŁNOCNO-WSCHODNICH INDIACH (1889— 1915) *

T r e ś ć :  Wstęp; I. Ustanowienie prefektury apostolskiej Asam (1889): 
II. Trudne początki misji katolickiej (1890—1905); III. Rozkwit pod 
kierunkiem pierwszego prefekta (1906—1916); Zakończenie.

WSTĘP

W lu ty m  1986 r . Jam P aw e ł II p rzebyw ał w  Indiach. W ybór da­
ty  papiesk iej w izyty , a n i je j tra sa  n ie  b y ły  przypadkow e. T rudno  
bow iem  uznać za zbieg okoliczności fak t, że Ind ie  gościły N aj­
wyższego P aste rza  dokładnie  sto  la t  po ustanow ien iu  sta łe j h ie­
ra rc h ii kato lick iej (1886). W  dziejach m isji w  tym  k ra ju  b y ł to  
m om ent przełom ow y. P od  k ierunk iem  biskupów  i p refek tów  apos­
to lsk ich , k tó rzy  s tan ę li n a  czele now outw orzonych diecezji i  p re ­
fek tu r apostolskich p raca  m isy jna  nab ra ła  n ienotow anego dotąd 
ro zm a ch u .1

W edług tra d y c ji indy jsk ie j p ierw szym  apostołem  Ind ii by ł św. 
Tom asz Apostoł, k tó ry  m iał tam  przybyć w  ro k u  52, lecz d łu­
go — n iem al do  czasów now ożytnych  —  działalność m isy jna  og ra ­
niczała się do n iew ielk ich  'Obszarów n a  po łudn iu  Indii. T ak  było  
naiwet po p rzybyciu  P ortugalczyków . Tacy w ielcy  m isjonarze Indii 
jak  św. F ranciszek  K saw ery  czy R obert de Nobili też ograniczyli 
sw oją działalność do obszarów  położonych na  po łudniu  k ra ju , 
dziś: K erala , Tam ilnad, Goa. D opiero now y, w ie lk i z ryw  m isyjny  
Kościoła katolickiego w  X IX  w. pozw olił dotrzeć do  w szystk ich  za­
ką tk ó w  ogrom nego W icekró lestw a In d ii B ry ty jsk ich . To w yjście 
Poza tra d y cy jn e  „bastiony” kato lick ie  okazało się  w  k ilk u  m iej-

.* Wykład, który autor wygłosił 9 września 1988 r. w  Centrum Forma­
cji Misyjnej w  Warszawie z okazji inauguracji nowego roku studium  
formacyjnego — 1988/89.

1 Por. Homilia Ojca świętego wygłoszona w  Szilong, ,,L’Os servatore 
ftomano” (Wydanie polskie) 7(1986) nr 2, s. 6.
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scach (niezwykle owocne. Indie Północno-Wschodnie (Asam) rów­
nież stały się żyzną glebą dla posiewu Słowa Bożego.

Na obszarze Północno-Wschodnich Indii brytyjska administra­
cja kolonialna utworzyła prowincję Asam (Assam) z siedzibą gu­
bernatora w Szilong (Shillong). Dziś dzieli się ten obszar na 
następujące stany i terytoria w Republice Indii: Asam, Meghalaja, 
Arunachal, Naga, Manipur, Tripura, Mizoram oraz Bhutan i 
wschodnia część terytorium Bangla Deszu. W 1881 r. na tym obsza­
rze o powierzchni 140 tys. km2 zamieszkiwało ok. 5 min osób 
(w tym 351 katolików), którzy mówili około 70 językami, które 
dzieliły się jeszcze na ok. 100 dialektów.2 Przyroda tego zakątka 
Indii jest równie interesująca jak jego mieszkańcy. Od północy 
ku południowi rozciągają się kolejno: Himalaje, dolina Brahmapu- 
try  pokryta tropikalną dżunglą, Góry Khasi, dolina Surmy. Klimat 
jest wilgotny, tropikalny, z wyraźnie zaznaczonymi dwoma porami 
monsunowymi: deszczową (monsun morski) i suchą (monsun lą­
dowy). W praktyce pada jednak niemal cały rok. Niedaleko Szi­
long, w Czerapuńdżi, notuje się światowe rekordy opadów (ok. 12 
m rocznie). Nawiedzają ten obszar siejąc zniszczenie cyklony i 
trzęsienia ziemi. Groźne dla człowieka są nie tylko wielkie dzikie 
zwierzęta, ale także małe term ity i  tzw. białe mrówki, którym 
nie oprze się żadna budowla wzniesiona z  drewna.

Już te kilka informacji o różnorodności mieszkańców i przy­
rody Asam tłumaczą dlaczego Europejczycy — kolonizatorzy i mi­
sjonarze — tak późno dotarli na ten obszar Indii. I dziś jeszcze 
praca misyjna z powodu przeciwności przyrody i zróżnicowania 
ludności nie należy do łatwych, chociaż rozwój środków komuni­
kacji i postęp medycyny uczyniły ją lżejszą.

I. USTANOWIENIE PREFEKTURY APOSTOLSKIEJ ASAM (1889)

a. Pierwsze próby misji

Na początku XIX w. obszar Północno-Wschodnich Indii należał 
do Wikariatu Apostolskiego Bengalu. Po jego podziale Asam zna­
lazł się w WA Wschodniego Bengalu. Jednakże aż do 1890 r. nie

* Takie dane podaje: C. B e c k e r  SDS, History of the Catholic Mis­
sions in Northeast India (1890—1915), translated and Edited by G. Stad­
ler SDB-S. Kar.oitemprel SDB, Vendrame Missiological Institut Shillong 
1980, s. 1—2. (Oryginał niemiecki zatytułowany jest Im Stromtal des 
Brahmaputra i miał dwa wydania: München 1923 i Aachen *1927); 
Por. także J. B e d n a r z  SDS, Missionstätigkeit der Salvatorianer in



t(3] POCZĄTEK M ISJI W ASAM 191

podejmowano ina tym obszarze systematycznej pracy misyjnej. Mo­
żna tylko odnotować w I połowie XIX w. przejściowe (w drodze 
do Tybeitu) próby misji podejmowane przez misjonarzy z Semi­
narium Misyjnego w Paryżu. Dopiero w 1870 r. zjawiają się regu­
larnie — w dolinie Brahmaputry — misjonarze z Seminarium Mi­
syjnego w  Mediolanie. Byli jednak niezbyt liczni i pracowali bez 
jasno określonej metody i planu. Toteż uzyskane rezultaty były 
nieznaczne. Natomiast w dolinie Surmy pracowali w tym czasie 
misjonarze Sw. Krzyża i benedyktyni. Także i tutaj szczupłość 
personelu i rozległość terenu uniemożliwiły osiągnięcie znaczących 
rezultatów.

Utworzenie w  1886 r. diecezji Dhaka (Dacca, dziś w Bangla 
Deśzu) i  Krishnagar (Zachodni Bengal w Indiach) w  niczym nie 
zmieniło dotychczasowej sytuacji. Obejmowały one całość tery­
torium Północno-Wschodnich Indii, ale nadal obaj biskupi nie dy­
sponowali personelem do rzeczywistego podjęcia systematycznej 
akcji misyjnej. Toteż gdy zebrał się I synod indyjski w Allaha­
bad w 1887 r. wystosowali wspólną prośbę do Kongregacji Roz- 
krzewiania Wiary o utworzenie w Asam samodzielnej misji i po­
wierzenie jej jakiemuś zgromadzeniu gotowemu włączyć się w dzie­
ło misyjne Kościoła na tym terenie. 3

b. Poszukiwania misjonarzy dla Asam

Kongregacja niezwłocznie podjęła starania o znalezienie nowych 
sił misyjnych dla przyszłej Prefektury Apostolskiej Asam. Niestety 
rozmowy z franciszkanami, barnabitami i kilku innymi zgroma­
dzeniami nie dały rezultatu. W tej sytuacji zwrócono uwagę na 
prośbę księdza Franciszka od Krzyża Jor dana o przydzielenie za­
łożonemu przez niego w 1881 r. zgromadzeniu salwatorianów, ja­
kiegoś terytorium  misyjnego. Do prośby przesłanej na ręce ówcze­
snego prefekta Kongregacji Rozkrzewiania Wiary, ks. kardynała 
J. Simeoni, ks. Franciszek załączył szczegółowe sprawozdanie o 
stanie swego zgromadzenia. W ósmym roku swego istnienia liczyło, 
«no tylko 154 członków, w tym: 6 księży, 3 diakonów, 4 subdia- 
konów i 17 braci. Prawdopodobnie do tak wczesnego podjęcia 
Pracy misyjnej zachęcał ks. Jordana ks. Otto Hopfenmiiller, ka-

A ssa m , w : A. K i  e b e 1 e—A. K i e ł b a s a  (ed.), D ie S a lv a to r ia n e r  in  
G esch ich te  u n d  G e g e n w a r t 1881— 1891, Im  A u f t ra g  d e s  'G e n e ra la te s  d e r  
Salvatorianer, Rom  1981,. s. 284.

8 C. B e c k e r ,  Im  S tr o m ta l d e s  B ra h m a p u tra , A achen *1927, s. 206— 
209.
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plan diecezji Bamberg, który w 1887 r. wstąpił do salwatorianów 
i  pragnął poświęcić się działalności misyjnej.

Kongregacja Rozkrzewiania Wiary przychyliła się do prośby 
ks. F. Jordana, gdy otrzymała pozytywną odpowiedź, o jego zgro­
madzeniu od wikariusza diecezji rzymskiej. Informował on także, 
że Katolickie Towarzystwo Nauczania (salwatorianie) istnieje w 
Rzymie za aprobatą diecezjalną. 4 5

c. Dekret o utworzeniu Prefektury Apostolskiej Asam

Dekretem z dnia 13.12.1889 r. Kongregacja Rozkrzewiania Wiary 
utworzyła Prefekturę Apostolską Asam i powierzyła ją zgroma­
dzeniu salwatorianów. Do czasu uzyskania aprobaty papieskiej mi­
sjonarze mieli pracować pod kierunkiem superiora misji, któremu 
po uzyskaniu aprobaty będzie przysługiwał tytuł prefekta apo­
stolskiego.

Prefektura Asam powstała z części dwóch diecezji: Dhaka i 
Krishnagar, Obejmowała Asam, Bhutan i Manipur. Jej obszar 
zamieszkiwało ok. 5 min ludzi. Byli to wyznawcy hinduizmu, bud­
dyzmu, islamu i religii tradycyjnych. Liczba chrześcijan wynosiła 
wówczas około 6500 osób, w tym tylko 351 katolików. Trzeba jed­
nak zaznaczyć, że protestanci, głównie metodyści, rozpoczęli na 
tym obszarze systematyczną pracę misyjną 50 lat wcześniej.

Dziś możemy .podziwiać odwagę, ducha przedsiębiorczości, wia­
rę i zapał apostolski założyciela salwatorianów z jednej strony, a z 
•drugiej strony wielkie zaufanie okazane młodemu zgromadzeniu 
przez Kongregację Rozkrzewiania Wiary, która odważyła się po­
wierzyć mu tak rozległą i „najtrudniejszą misję” w Indiach.

W zgromadzeniu zapanowała ogromna radość. Założyciel nie­
zwłocznie wyznaczył pierwszych misjonarzy. Zaszczyt ten przy- 
padł w udziale księżom: Otto Hopfenmiillerowi i Angelusowi 
Münzloherowi oraz braciom: Józefowi Bächle i Marianowi Schum- 
mowi. Dnia 17 stycznia 1890 r. założyciel wręczył im krzyże mi­
syjne. W dwa dni później wyruszyli w drogę do Szilong. Po 37 
dniach przez Brindisi, Port Suez, Bombaj i Kalkutę dotarli szczę­
śliwie do celu. W ten  sposób dnia 27 lutego 1890 r. prefektura apo­
stolska Asam stała się faktem nie tylko na papierze, ale i w rze­
czywistości. 3

4 Por. C. B e c k e r ,  History of the Catholic Missions in Northeast 
India (1890—1915), Shillong I960, s. 2—̂ .

5 Zob. J. B e d n a r z  SDS—J. S z p i l k a  SDS, Praco m isyjna salwa­
torianów polskich, w: A. K i e ł b a s a  SDS (red.), Salwatorianie w Pol­
sce 1900—1975, Rzym—Kraków 1975, s. 399.
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IL TRUDNE POCZĄTKI M ISJI KATOLICKIEJ (1890—1905) 

a. S tan  w  dn iu  przybycia m isjonarzy  salw a to riańsk ich

Na obszarze A sam  w  lu ty m  1890 r. is tn ia ły  ty lk o  dw ie stac je  
m isy jne: jedna w G auhati, w  dolinie B rah m ap u try  i d ruga  w  
B ondashill (zwanym  też Silchar), w dolinie Surm y. Jednakże  je­
dynie w  Gauhaiti p rzebyw ał n a  s ta łe  p rzynajm nie j jeden  m isjo­
narz . W lu tym  1890 r . by ł n im  ks. J . B roy. N atom iast stac ja  w 
B ondashill obsługiw ana przez m isjonarzy  Św. K rzyża n ie m iała 
wówczas s ta łe j obsady.

Ks. J . Broy uw ażał, że now i m isjonarze osiedlą się  w  G auhati. 
S tacja  bow iem  była dostatecznie duża, sk ładała  się z dom u m i­
sy jnego dla 6 m isjo inarzy  i  kaplicy  m ogącej z łatw ością pomieścić 
32 kato lików  żyjących w m iasteczku  i jego najb liższej okolicy. 
G au h a ti było też dobrym  punk tem  w yjściow ym  do odw iedzin k a ­
to lików  żyjących  w  rozproszeniu  po p lan tacjach  h e rb a ty  w  do­
lin ie  B rahm apu try . Ks. J . B roy raz  w  roku  przybyw ał także do 
Szilong. Zbudow ał tam  dw uizbow y domek. W Szilong było wów­
czas ok. 20 katolików , przew ażnie E uropejczyków  lub  E uroazja- 
tów .

P ierw si m isjonarze sa lw ato riańscy  spełn ia jąc  życzenie K ongre­
gacji Rozkrzew iania W iary  w ybrali Szilong, stolicę prow incji Asam, 
na  siedzibę przyszłej p re fe k tu ry  Asam . T aka decyzja pociągnęła 
za sobą konieczność znoszenia przez jak iś  czas w ielu  niew ygód 
w ynikających  z ciasnoty pom ieszczeń i zm uszała do szybkiej re ­
a lizacji p lanów  rozbudow y stacji. M isjonarze liczyli na  w sparcie 
dobrodziejów  pozyskanych p rzed  odjazdem  z  Europy.

Tym czasem  zabra li się do je j uporządkow ania  i odnow ienia n ie 
czekając aż w p łyną pierw sze o fiary  na p lanow aną rozbudow ę. 
P raw ie  w szystkie prace w ykonyw ali osobiście co w zbudziło duże 
zdum ienie i zain teresow anie w śród rodzim ych m ieszkańców, k tó ­
rzy  po raz  p ierw szy w idzieli b iałych  przybyszów  pracu jących  f i­
zycznie wokół w łasnego dom u.

b . M isyjne duszpasterstw o

Od pierw szych dni pobytu  w  A sam  głów ny w ysiłek i w iększość 
czasu m isjonarze pośw ięcali na w łaściw ą pracę m isy jną  —- głosze­
nie Ew angelii. A by to  było m ożliw e bez konieczności uciekania się 
do pomocy tłum aczy, z zapałem  zabra li się do n auk i języków  lo­
kalnych: khasi i bengali oraz pogłębiania znajom ości angielskiego. 
K siądz O tto H opfenm üller uczył się  z taką  gorliw ością, że już po 
k ilku  tygodniach  zdołał przetłum aczyć na język k h asi „Ojcze n is z ”.
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„Zdrowaś Maryjo” i zaczął opracowywać katechizm i krótką hi­
storię biblijną. Misjonarze dokładali wszelkich starań, aby co 
niedzielę gromadzić na Mszę św. wszystkich katolików. Nie było 
to początkowo łatwe ze względu na niesystematyczność posługi 
duszpasterskiej w poprzednim okresie i zły przykład wielu Euro­
pejczyków.

Niestety ciężka praca fizyczna i umysłowa oraz morderczy kli­
mat spowodowały chorobę i śmierć dwóch misjonarzy już po 6 
miesiącach pobytu w Asam. Dnia 20 sierpnia zmarł ks. Otto Hop­
fenmüller ® a 30 sierpnia brat Marian Schumm. Dla misji, mło­
dego zgromadzenia i jego założyciela był to ciężki i bolesny cios.

Mimo dotkliwego braku personelu zdołano już we wrześniu 
1890 roku wysłać do Asam drugą grupę misjonarzy: 3 księży i 1 
brata. W latach następnych regularnie będą przybywać następni. 
Dzięki ich ofiarnej pracy misja mogła się rozwinąć i wydać ocze­
kiwane owoce. Na miejsce przedwcześnie zmarłego ks. Otto, pier­
wszego przełożonego misji, ojciec założyciel wyznaczył ks. Ange- 
lusa Münzlohera. Kierował on pracą misyjną do końca 1905 r. 
będąc równocześnie administratorem apostolskim.

W pierwszym okresie, od 1890 do 1897, zdołano założyć sieć 
stacji głównych: Szilong (1890), Raliang (1892), Shella (1893), Cze- 
rapuńdżi (1897) i przejąć dwie już wcześniej istniejące: Gauhati 
(1870) i Bondashill (1800). Liczba stacji drugorzędnych wzros'a stop­
niowo do ok. 30. Zbudowano lub gruntownie zmodernizowano 6 
kościołów i 1 kaplicę. Można ze zdziwieniem zapytać dlaczego 
tylko 6 w porównaniu do liczby stacji misyjnych. Wynikało to nie 
tylko z braku pieniędzy na zakup materiałów i opłacenie robot­
ników. Przyczyna podstawowa leżała w fakcie rozproszenia ka­
tolików i powierzenia każdemu misjonarzowi bardzo rozległych te­
renów. W praktyce misjonarze byli przez większą część roku 
w drodze. Wędrowali w górach po wioskach, a w dolinach po 
plantacjach herbaty w poszukiwaniu katolików, którzy też bardzo 
często zmieniali miejsce pobytu w zależności od tego gdzie znajdo­
wali pracę. Gdy w  jakimś miejscu była większa grupa katolików, 
tam  zakładano punkty duszpasterskie, które potem regularnie od­
wiedzano. Niestety z powodu rozległości obszaru takie odwiedziny 
nie mogły być częste. Dodatkowo utrudniały je, zwłaszcza w okre­
sie monsunu morskiego, tropikalne deszcze. Sam kontakt misjo­
narza z nowonawróconymi lub pragnącymi się nawrócić utrudnia-

• Sylwetkę pierwszego misjonarza salwatoriańskiego przedstawił pier­
wszy prefekt apostolski Asam: C. B e c k e r ,  P ater O tto Hopfenmüller 
aus der Gesellschaft des Gütlichen Heilandes. Ein deutscher Pionier 
einer indischen Mission, Aachen 1923.
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ły nie tylko duże odległości, ale także, a nawet przede wszystkim, 
ogromne zróżnicowanie języków. Z tego samego powodu także 
i katechiści mieli ograniczone pole działalności, a ich wykształ­
cenie nie było przecież łatwe.

Od samego początku misjonarze starali się przybliżyć mieszkań­
com Asam Słowo Boże zarówno przez bezpośrednie przepowiada­
nie żywym słowem jak i przy pomocy słowa pisanego. W znacz­
nych nakładach drukowano katechizmy, śpiewniki, modlitewniki 
historię biblijną.

W 1891 r. do pracy misyjnej włączyły się siostry salwatorianki. 
Dzięki ich współpracy udało się założyć szereg szkół, sierociń­
ców, domów dla starców (zwłaszcza wdów), szpitalików i aptek. 
Wielka gorliwość i zapał apostolski przyczyniały się do stałego 
wzrostu nawróceń. Na początku 1897 r. liczba katolików wynosiła 
już ok. 1300 osób.7

Niestety wieczorem 12 czerwca 1897 r. w ciągu paru minut 
trzęsienie ziemi zniszczyło materialny dorobek 7 pierwszych lat. 
Legły w gruzach wszystkie stacje misyjne i kościoły. Zniszczeniu 
uległy liczne mosty i wiele odcinków dróg. Na szczęście wszyscy 
misjonarze przeżyli katastrofę. Z pomocą parafian próbowali ra ­
tować, co można było jeszcze uratować. Po oszacowaniu szkód 
zaczęli układać plany odbudowy.

c. Odbudowa i dalszy rozwój (1897—1905)

Administrator apostolski, ks. Angelus Münzloher, udał się w 
podróż do Europy, aby pozyskać nowych dobrodziejów. Nie po­
zostawały bez echa prośby o wsparcie działalności misyjnej regu­
larnie zamieszczane w czasopismach wydawanych przez zgroma­
dzenie. Dzięki wzmożonej ofiarności misja szybko podźwignęła się 
z ruin. Nowe budynki wznoszono z drzewa a kryto blachą, eter­
nitem lub słomą. Były odporne na trzęsienia ziemi, ale pojawił 
się nowy wróg — termity. Żadne drzewo nie mogło się oprzeć 
ich zębom. Często też wiosenne cyklony zrywały dachy.

Mimo wszystkich tych przeciwności powstały we wspomnianym 
okresie 2 stacje główne: Smith (1898) i Jowai (1902). Liczba kato­
lików rosła jednak bardzo powoli. W 1905 wynosiła ok. 1800 
osób.

Tymczasem misjonarze pracowali ponad siły. Oprócz zwyczaj­
nej troski duszpasterskiej zabiegali wokół wykształcenia kateche­
tów i rozbudowy sieci szkół podstawowych, w których oni byli

7 Por. J. B ed n a rz , Missionstätigkeit der Salvatorianer in Assam, 
w: dz. cyt., s. 2B3—2Ô6.
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nauczycielam i. N ieste ty  liczba k a teche tów  przez la ta  nie zw iększała 
się  oscylując m iędzy 10 a 20 osób. B rak  kw alifikow anego persone­
lu  uniem ożliw iał rozw ój i p raw id łow e funkcjonow anie już założo­
nych  szkół i ośrodków  duszpasterskich.

W  1892 r. delegat apostolski w  Ind iach  abp  W ładysław  Zaleski 
p isa ł do p refek ta  K ongregacji Rozkrzefwiania W iary, ka rdyna ła  
M. Ledóchow skiego: „M isja w  A sam  jest n a jtru d n ie jsza  w  Indiach  
n ie  ty lko  ze w zględu na  sam ą pracę m isy jną, lecz także ze w zględu 
n a  w aru n k i życia, k tó re  w ym agają  od  m isjonarzy  o fia ry  i sam oza­
p a rc ia ” * * * * * 8.

N ajbardzie j daw ał się m isjonarzom  w e znaki b rak  środków  m a­
teria lnych . B rakow ało  przede w szystkim  pieniędzy na opłacenie 
katech istów . M isjonarze m usieli w iele cennego czasu trac ić  na p i­
san ie  listów  z apelam i o pomoc do  dobrodziejów  w  Europie. T ro ­
p ikalny  k lim at i choroby podkopyw ały  ich siły. Do roku  1905 
zm arło  dalszych 3 m isjonarzy. W ielu n ie  m ogło długo pracow ać 
n a  stacjach  położonych w  dolinach B rah m ap u try  czy Surm y. Inn i 
m usieli dla ra to w an ia  życia pow rócić do Europy. W szystko to 
spraw iało , że w łaściw ie n igdy  w e  w spom nianym  okresie liczba 
m isjonarzy  n ie  była w ystarczająca i  ty lko  z najw yższym  tru d em  
udaw ało  się  zapew nić ciągłość p racy  d u szp as te rsk ie j.8

G dy w  1904 r. Stolica A postolska udzieliła sw ojej ap robaty  
m łodem u zgrom adzeniu w ydając „D ecretum  lau d is” spełn iony  zo­
s ta ł w arunek  postaw iony przez K ongregację R ozkrzew iania W iary  
w  1889 r. odnośnie zam ianow ania  p re fek ta  apostolskiego dla Asam  
P ierw szym  prefek tem  został w  styczniu  1906 r. ks.' K rzysztof 
B ecker SDS. W  dziejach m isji w  A sam  zaczął się now y rozdział.

III. ROZKWIT POD KIERUNKIEM PIERWSZEGO PREFEKTA 
(1906—1915)

a. W ażniejsze e lem enty  m etody m isy jnej sa lw ato rianów

Ks. K. B ecker bardzo energ icznie z a b ra ł się do p racy . Jeszcze 
p rzed  odjazdem  z E uropy  pozyskał dla m isji now ych dobrodzie­
jów . Przybyw szy do Szdlong (17 m arca  1906 r.) s ta ran n ie  zapo­
zna! się  ze s tanem  m isji i w  oparc iu  o to  rozpoznanie w teren ie  
u łożył dalekosiężne p lany  je j rozw oju.

8 Cytat za: C. B e c k e r ,  History of the Catholic Missions.., dz. cyt.,
s. (X). „The Assam Mission is the most difficult one in India, not only
regarding the mission work itself, but also the conditions of life for
the missionaries which require from them no small spirit of sacrifice
and self-denial”.

8 Por. J. B e d n a r z ,  Missionstätigkeit..., art. cyt., s. 286—288.
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Na pierwszym miejscu postawił troskę o stały dopływ nowych 
misjonarzy i ich odpowiednie wykształcenie. Z jego inicjatywy 
nowoprzybywający musdeli najpierw  uczyć się języka angielskiego 
w Anglii, a po przybyciu na miejsce uczyli się z kolei jednego 
z 6 języków lokalnych wybranych do głoszenia Ewangelii. W 
tym ostatnim przypadku wybór zależał od obszaru, albo raczej 
od stacji misyjnej, do której nowoprzybyły otrzymywał przydział. 
W 1912 r. liczba misjonarzy wynosiła 18 osób (15 księży i 3 braci). 
Pozwoliło to otworzyć 2 dalsze stacje główne: Dibrugarh (1908) i 
Nongbah (1911). Zaś liczba stbacji drugorzędnych wzrosła z 32 w 
roku 1906 do 68 w 1914. Systematycznie budowano nowe i  remon­
towano istniejące kaplice oraz inne budynki misyjne. W samym 
zaś Szdlong zbudowano duży kościół i  obszerny dom misyjny. 
Zgodnie z życzeniem Kongregacji Rozkrzewiania Wiary mogli w 
nim zbierać się wszyscy misjonarze na doroczne spotkania i reko­
lekcje.

Przedmiotem gorliwych zabiegów d stałej troski prefekta apostol­
skiego byli katechiści. Dla ich lenszego wykształcenia założvł on 
w 1907 r. szkołę katechetyazną. Kurs trw ał zasadniczo 1 rok. W 
programie była rozszerzona nauka religii oraz nauka czytania i pi­
sania. Koszt kursu oraz późniejszej pracy katechistów spadał na 
banki poszczególnych misjonarzy przysyłających kandydatów. Mi­
mo skromnych środków będących do ich dyspozycji udało się licz­
bę katechistów systematycznie zwiększać. Za rządów ks. K. Becke­
ra uległa ona podwojeniu osiągając w 1914 r. 46 osób. Bez ich 
ofiarnej pracy nie udałoby się osiągnąć tak szybkiego rozwoju 
zarówno co do liczby nowych nawróceń jak i sieci szkół, w któ­
rych dźwigali główny ciężar nauczania.

Szkoły szczebla podstawowego i średniego również były przed­
miotem usilnych zabiegów pierwszego prefekta apostolskiego. Tro­
ska o właściwe budynki, odpowiednie kwalifikacje personelu na­
uczającego, budowę internatów  umożliwiła pozyskanie dotacji ko­
lonialnego rządu i nadanie 9 szkołom pTaw państwowych. My­
ślano nie tylko o szkołach dla dzieci zamożnych rodziców: osadni­
ków europejskich i miejscowych notabli, ale przede wszystkim 
o szkołach dla dzieci miejscowych katolików. Nie zapomniano o 
sierotach wznosząc dla nich przy większości stacji głównych sie­
rocińce. Wyhowankowie otrzymywali wykształcenie zawodowe w 
założonych w tym celu szkołach rzemieślniczych. Bracia zakonni 
uczyli ponadto nowoczesnej uprawy roii i ogrodnictwa, a siostry 
prowadziły dla dziewcząt szkoły gospodarstwa domowego i pie­
lęgniarstwa.

W miarę posiadanych środków misjonarze spieszyli z pomocą
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wszystkim, którzy zgłaszali się z prośbą o pomoc. W r. 1906 du­
że sumy przeznaczono <na pomoc dla głodujących z powodu kata­
strofalnej suszy, która nawiedziła tę część Indii. Regularnie zdarza­
ły się groźne epidemie. Toteż troska o chorych i lekarstwa dla 
nich stanowiła ważny punkt działalności misyjnej. Przodowały 
w niej siostry salwatorianki. Jeden z braci zakonnych, Polak Ru­
fin Magiera, prowadził ambulatorium dentystyczne. Wielką uwagę 
przywiązywali misjonarze do zorganizowania wśród powierzonych 
sobie parafian stowarzyszeń charytatywnych, aby w ten sposób 
uczyć przezwyciężania w praktyce przyzwyczajeń związanych z 
panującym systemem kastowym. Niestety nigdy nie przychodziło 
to łatwo.

Wielką rolę w głoszeniu Słowa Bożego wyznaczył ks. K. Becker 
słowu drukowanemu. Pierwszą drukarnię założył wprawdzie ks. 
Gebhard Abele w Leintkynsew jeszcze przed przybyciem do Asam 
ks. Beckera. Ten jednakże przeniósł ją w 1907 r. do Szilong, uno­
wocześnił i mianował dotychczasowego superiora misji, ks. Ange- 
lusa Miinzłohera, jej dyrektorem. Drukowano katechizmy, Pismo 
św., śpiewniki i modlitewniki oraz dwa czasopisma w językach 
lokalnych: „Przewodnik katolicki” i „Rodzina chrześcijańska”. Za­
mieszczano w nich artykuły apologetyczme i polemiczne odpierając 
ataki ze strony pogan i protestantów (zwłaszcza metodystów). Nie 
trzeba też chyba dodawać, że w praktyce za książeczki i czasopi­
sma nie pobierano żadnych opłat ze względu na ubóstwo rodzi­
mych mieszkańców. Zawsze jednak były to dobrze wydane pie­
niądze, które owocowały umocnieniem w wierze, a nawet licznymi 
nawróceniami.

W ciągu 10 lat (od 1906 do 1915) liczba katolików potroiła się 
osiągając na wiosnę 1915 r. 5176 osób. Ponadto liczba katechu- 
mentów wynosiła w tym czasie ok. 1700 osób.

Nie była to  zasługa jedynie pierwszego prefekta ks. K .Beckera, 
najwybitniejszego misjonarza salwatoriańskiego w Asam i pra­
cujących pod jego kierunkiem misjonarzy i katechistów. W dużej 
mierze sukcesy misjonarzy zależały od wsparcia duchowego i ma­
terialnego, które otrzymywali ze strony zgromadzenia i dobro­
dziejów misji. Pozyskiwaniem tych ostatnich zajmowała się nie 
tylko prokura w Welkenraedt w Belgii, ale także poszczególne 
domy i redakcje czasopism salwatoriiańsikich gromadząc nawet na j­
skromniejsze ofiary nadsyłane przez czytelników.10

W trosce o dalszy rozwój misji ks. K. Becker zaczął w 1914 ro ­
ku opracowywać plany dalszego usprawnienia prowadzonej dzia-

10 Por. tamże, s. 288—290.
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Łalności. Z am ierzał m iędzy innym i przedłożyć w ładzom  kościelnym  
i  zakonnym  p la n  podziału obszaru  m isji i  zaprosić do w spółpracy 
inne  zgrom adzenia. N ieste ty  stało  się inaczej. W ybuch I w ojny 
św iatow ej położył k res  działalności sa lw atorianów  w Asam .

W lipcu 1915 r . wszyscy m isjonarze zostali in te rn o w an i i w y­
w iezieni do obozu A hm ednagar koło Bom baju. K sięży zwolniono 
i odesłano do E uropy w  1916 r., n a tom .ast b rac ia  zakonu i sio­
s try  pozostali w  Ind iach  do końca w ojny.

W  okresie w ojny  jezuici belgijscy  z K a lk u ty  obsadzili główne 
s tac je  m isy jne  i s ta ra li się kontynuow ać opiekę duszpasterską  p rze­
byw ających  w ich obrębie kato lików . W 1921 r. K ongregacja  Roz- 
k rzew ien ia  W iary  pow ierzyła  A sam  salezjanom  angielskim , albo­
w iem  rząd  kolonialny nie w yraził zgody na pow ró t salw atorianów  
do Szilong. W  ro k  później n iek tó rzy  z n ich  w yjechali na  now e 
pole m isy jne  do Shaow u w  Chinach, n

b. W kład  P o lsk i w  działalność m isy jną w  Asam

W śród m isjonarzy  sa lw ato riań sk ich  w A sam  byli także  Ś ląza­
cy: 4 księży i 1 b ra t. T rudno  jest w yodrębnić ich w k ład  w  dzieło 
m isy jne w Asam , pracow ali bow iem  n a  różnych  p laców kach  i w  
różnym  czasie. Ks. J a n  G ruchot z C horzow a od 1890 do 1898 
(zm arł w  A sam ); ks. W alen ty  K a r tte  od 1892 do 1894 (zm arł w  
Asam ); ks. M arek D om brow ski od  1895 do 1904 i  ks. A ntoni K a- 
p ick i od  1891 do 1892 (obaj w rócili do Europy). B ra t R ufin  M a­
g iera  z m iejscow ości F ry d ek  koło Pszczyny pracow ał w  Asam 
od 1908 r . do 1915. Zw olniony z obozu dla in te rnow anych  m isjo­
n arzy  w rócił do Polski w  1920 roku . Z m arł w  K rakow ie  w  1945 r. 
W A sam  by ł dentystą, ogrodnik iem  i  k ierow ał dużą farm ą, przy  
k tó re j była szkoła rolnicza. Do śm ierci p ragną ł powrócić do  p racy  
m isy jnej. Jego  zapał m isy jny  i w spom nienia budziły  ducha m i­
syjnego w śród  m łodych pokoleń utw orzonej w  1927 r. prow incji 
po lsk iej sa lw ato rianów . M

ZAKOŃCZENIE

Dziś, p raw ie 100 la t po rozpoczęciu działalności m isy jnej w  
Asam , Kościół kato lick i m oże z  dum ą oceniać osiągnięcia m inio-

U l ]

11 Bardzo szczegółowo ten ostatni „rozdział” salwatcróańskiej misji 
w Asam opisuje ks. K. Becker w swojej pracy. Por. C. B e c k e r ,  
History oj the Catholic Missions in Northeast India (1890—1915), <dz. 
cyt., s. 342—399.

** J. B e d n a r z —J. S z p i l k a ,  art. cyt., s. 493—405; J. B e d n a r z ,
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nych lat. B ezpośredni następcy  sa lw ato rianów  w ielokro tn ie  w y ra ­
żali uznanie dla ich p ionierskiego tru d u  położenia fundam entów  
pod przyszły  rozw ój Kościoła w  te j części In d ii .13 Mimo przejścio­
w ych zaham ow ań daje  się zaobserw ow ać ciąg ły  rozw ój, k tó rego  
w ażnym  etapem  była pap ieska p ielgrzym ka w  lu tym  1986 ro k u  
ze s tac ją  w  Szilomg. W okół pap ieża n a  polach golfow ych zgro­
m adziło  się ok. 50 ty s. w iernych  ze sw oim i b iskupam i, kap łanam i 
i  m isjonarzam i z 8 diecezji, na k tó re  dziś dzieli się obszar u tw o­
rzonej w  1889 r. p re fe k tu ry  w  A sa m .14

D alsza h isto ria  działalności m isy jnej w idziana pod ką tem  roz­
w oju ad m in is trac ji kościelnej p rzedstaw ia  się, w skrócie, n as tęp u ­
jąco: 1934 —  u tw orzen ie  diecezji S z ilo n g -G au h a til5; 1951 — Di- 
b r u g a r h 1#; 1952 — S ilchar (Haflong) 17; 1964 — T e z p u r18; 1969 —

Magiera R u fin  1876— 1945, w : Księga zmarłych- salwatorianów polskich  
1900— 1975, Rzym—-Kraków 1975, s. 82—85.

18 Por. H u b e r t  D’R o s a  r  i o SDB, Introduction, w : C. B e c k e r  
SDS, H istory o f the Catholic Missions..., dz. cyt-, s. (X); J. T h . e k k e -  
d a t h u  SDB, M issionary M ethod of the Salvatorians, „Indian M issio- 
logical Review ” vol. 6 (1984) n r  1, s. 50—58.

14 B rak jeszcze w yczerpującego opracow ania h istorii m isji salezjanów 
w  Asam. W iele in form acji m ożna jednak znaleźć w artyku łach : S. K a- 
r o t e m p r e l  SDB, Salesian C ontribution to Evangelisation in  Northeast 
India: an evaluation, „Indian M issiological Review ” vol. 6 (1951) n r 1, 
s. 5—20; R. S t r o s c i o  SDB, A  H istory of Salesian M issionary A cti­
v ity  in  Easter India, „Indian M issiological Review ” vol. 6 (1984) n r  1, 
s. 21—37.

15 Obecnie pow ierzchnia jej w ynosi: 17463 koń®; zamieszkuje ją  ok.
2.5 m in ludzi; liezy 173892 katolików  w  28 parafiach ; p racu je  w  niej 
25 kapłanów  diecezjalnych, 90 kapłanów  zakonnych, 283 zakonników
i 365 sióstr; posiada 31 sem inarzystów ; prow adzi 890 szkół, 191 zakła­
dów dobroczynnych; w 1986 udzielono 10707 chnztów. Por. Annuario
Pontificio per Vanno 1987, Cdttà del V aticano 1987, s. t57'0,

18 Obecnie pow ierzchnia jej wynosi 47347 km * 1 * * * 5 * * * * * 11; zam ieszkuje ją  ok.
5 m in ludzi; liczy 72515 katolików  w  26 -parafiach; cpra-cuje w niej 27
kapłanów  diecezjalnych, 27 kapłanów  zakonnych, 35 zakonników  i 135
sióstr; posiada 31 sem inarzystów ; prow adzi 4)7 szkół, 25 zakładów do­
broczynnych; w  1987 udzielono 3265 chrztów. Por. Annuario Pontificio  
1987, s. 181.

11 Obecnie je j pow ierzchnia wynosi: 41746 km ! ; zam ieszkuje ją  ok.
4,3 m in ludzi; liczy 17693 katolików  w  LI parafiach; p racu je  w  niej
11 kapłanów  diecezjalnych, 13 -kapłanów zakonnych, 27 zakonników  i 102 
siostry; pos-iada 16 sem inarzystów ; prow adzi 312 szkoły, 30 zakładów  do­
broczynnych; w  1987 r. udzielono 731 chrztów. Por. Annuario Pontificio  
1987, s. 574.

18 Obecnie jej pow ierzchnia wynosi: 101iÇ99 km?; zam ieszkuje ją  ok.
7.5 m in  ludzi; liczy 124 tys. katolików  w  38 -parafiach; p racu je w  n iej 
44 kapłanów  diecezjalnych, 20 kapłanów  zakonnych, 23 zakonników  i 127 
sióstr; posiada 33 sem inarzystów ; prow adzi 72 szkoły, 31 zakładów  do-
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diecezja Szilong-G auhati została podniesiona do rang i m etropolii 
z su fragan iam i: D ibrugarh , S ilchar i T ezpur; 1972 —  u tw orzen ie  
diecezji K ohim a-Im phal; 1973 — T u r a 19; 1980 — K o h im a 20 i 
Im p h a l21; 1983 — D lphu 22.

Od 1987 r. w szystkie diecezje posiadają  rodzim ych b iskupów  
ordynariuszy , a znaczna część duchow ieństw a to rodzim i kap łan i, 
zakonnicy i s iostry  zakonne^ Trzeba jednak  dodać, że większość 
z n ich  pochodzi ze s tanu  K era la  w  południow ych Indiach. R ów ­
nież p rocen t m isjonarzy  zagranicznych  wciąż jeszcze jest znaczą­
cy sa.

Julian Bednarz

broczynnych; w  1984 udzielono ok. 5 tys. chrztów. Por. Annuario Pon­
tificio 1987, s. 612.

19 Obecnie jej powierzchnia wynosi: 11463 kim2; zamieszkuje ją ok. 
1,2 min ludzi; liczy 96185 katolików w 17 parafiach; pracuje w niej 
19 kapłanów diecezjalnych, 19 kapłanów zakonnych, 29 zakonników i 89 
sióstr; posiada 19 seminarzystów; prowadzi 182 szkoły, 170 zakładów 
dobroczynnych; w  1987 udzielono 6458 chrztów. 'Por. Annuario Pontifi­
cio 1987, s. 635.

20 Obecnie jej powierzchnia wynosi: 16487 km2; zamieszkuje ją ok. 
0,8 min ludzi; liczy 29126 katolików w  24 parafiach; .pracuje w  niej 
18 kapłanów diecezjalnych, 40 kapłanów zakonnych, 118 zakonników 
i 1.34 siostry; posiada 31 seminarzystów; prowadzi 90 szkół, 17 zakładów 
dobroczynnych; w 1987 udzielono 1958 chrztów. Por. Annuario Pontificio 
1987, s. 301—302.

21 Obecnie jej powierzchnia wynosi: 22356 km2; zamieszkuje ją <ok. 
1,6 min ludzi; liczy 44300 katolików w 25 parafiach; pracuje w niej 26 
kapłanów diecezjalnych, 27 kapłanów zakonnych, 34 zakonników i 109 
sióstr; posiada 22 seminarzystów; prowadzi 76 szkół. 43 zakłady dohro- 
czynne; w 1987 udzielono 4300 chrztów. Por. Annuario Pontificio 1987, 
s. 259.

22 Je j powierzchnia wynosi: 15222 km2; zamieszkuje ją ok. 0,7 ,mln 
ludzi; .liczy 18275 katolików w 11 parafiach; pracuje w niej 8 kapłanów 
diecezjalnych, 9 zakonnych, 15 zakonników i 31 sióstr; posiada 9 semina­
rzystów; prowadzi 62 szkoły i 24 zakłady dobroczynne; w 1987 udzielono 
1221 chrztów. ,Por. Annuario Pontificio 1987, s. 183.

22 Łącznie metropolia Szi’ong-Gauhati z sufrasaniam i: Dibrugarh Di- 
phu, Imphal, Kohima, Silchar, Tezpur (obejmuje także terytorium  Bhu­
tanu) i Tura posiada powierzchnię 303774 km2; zamieszkuje ją ok. 
23 m in ludzi; liczy 57986 katolików w 186 parafiach; pracuje w nich 
178 kapłanów .diecezjalnych, 245 kapłanów zakonnych, 564 zakonników 
i 1092 siostry; posiada 192 seminarzystów; prowadzi się 1451 szkół, 531 
zakładów dobroczynnych; udzielono w 1987 r. ok. 33530 chrztów. (Na 
podstawie danych zaczerpniętych z Annuario Pontificio 1987, Città del 
Vaticano 1087, s. USI, 183, 2?9, 3:CI1 —«TiSPi. 570. 5714, Sfiî. 6Tû.) Por także 
David B. B a r r e t t  (red.), World Christian Encyclopedia, Oxford Uni­
versity Press 1982, s. 370—381 (India).


